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Francya zamierza obsadzić Niemcy ?
“  • ♦

Nadzwyczajna kom!sya dla walki z drożyzną. I K s i e o a r n i a  L u d n w a
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i sirlep
admin. „Dziennika Ludowego'1

ul. Szajnochy (gmach Towar*.

WARSZAW A 27. kw ietnia (tel. w !.). ,
e*da m m istiów  w l.yni tygodniu zajm ia się 
°t>r;av;i walki z drożvzn;i. Michalski ńraeddóify

dw a pro jek ty  ustaw , które określa ją  an k ie t kuni- 
ix>tea'-vi nadzwyczajnej komisy! d la wafli z dro- 
żwKQa. Projekty te są. już opracowane.

bilans przyw ozu i
27 miliardów -

WĄRSZ i WA 27. k wielu i u P .d.b Główny* 
'jLąd rlity sty czn y  kom unikuje Z ig r  u iczn r fcan- 
^1 p-olski w aiyriznin 1922 p.rzsHi8t«v\Ta się 

następujących cyfrach, klórym. w nawiasie 
opow iada ją  cyfry z a . styc zeń" 1921 r.

Przywóz wynosi! 386.281 ton (109.570 
Wyvvoz 21-1.021 yl 19.173 »
Główrucjszo pozyi-ye przywozu stanow ią: 

regiel 314.843 ton, baw ełna 2 916 lon, wolna 
B W  maszAWY, części m aszyn. w,',jobv m eta
l e  itd. 11.702 ton. C. 1.>v\nęj pr>zyęve a \ \ v * * z i i  

j^now ią : drzewo i \vvroby z dizowa 98.183 
ropa i.p rze tw o ry  ropne 96.840. lon, wyroby 

JGalowe 1613 fon, cem ent 5.158 ton, cukier

l f r j r w c z u  p o l s k i e g o .
-  9 miliardów

5.352 ton.
V\ a rto ii naszego przyw ozu obliczona po raz 

pierwszy przez główny urząd  s ta n  styczny w yno
siła iv styczniu 1922 ogółem  26.991,000.000 Mk. 
Mkp. VIartość, wegl.i 4.008,000.000 Mk b a
w ełny 2.382,000.000 Mk. Wełny 3^19,000.000 
Mk. M aszyn w vrobów metal 3.977,000.000 
Mk W artość zaś wywozu 9.091,000.000 ^Mk. 
W artość drzew a 1.193,000.000 Mk,, ropy p rze
tworów ro p iw h  3 .177,(.09,000 Mk., wyrobów m e
talow ych 146,000 000 Mii., cem entu 132,000.000 
Mk.„ ''cukru 99ń,000.000 .Mk., fu ter 292,000.000 
marek.

p r z y
kred. ziemskiego) otwarta zo sta ły  dziś.

Tu nabywać już m ożna  w ydanm ciw a Ludowego Iow  
Wydawniczego i „D ziennik  Ludowy*1.

T u  przyjmuje się p renum eratę  i anonse .
Tli sprzedaje się już bilety na przedstawienie tb- 

iuralne w dniu I maja i na Zabav.ę Ludową w dniu 30 
kw ietn i^

Tu są  do- nabyci* bilety na w ieczór Robotniczego 
Klubu spor tow ego w dniu 1 maja. ,

Sklep otwarty od 9— 1 w poł. i od 4 — 7 wiocz

4 p r a u n r  p o l s k i e  p r z ó d  L i g ą  N a r o d ó w .
j, WARRZAWA 27 kw ietnia (teł. wł.). —w Gdańska, kwesty a podziału p asa  neutralnego' 
,,’t i a j . l .  m aja rozpocznie się w Genewie . esya- j mn-dzy Litwo kow iońska, a Poiskę, sp raw a m niej- 

L. N., n a  której bydzia rozpntryuan 'y  szóści niennoćkiej w Polsc*3 i m niejszości pel- 
spraw  polakich, a  m ianowicie spraw a! sldoj n a  Lolwj • i Litwie. 

^ggEgjagagWMWBłiggłlWHBB»afcł*iai^m ^ £» f_2 aBaBbyB ltV f» »̂ BWMBWgW-

Uposaienłe oficerów.
Bliskie załalcninnic konnikru

|  W A^ŚZAW A 27. kwietnia tek wL). —, | Michalskim a So^nkowskrni ]Aat na drodze dó 
^2? przedpobidnirm  udał się. Michalski do r te l-1 iikwuiacyi. Miiha^slci stoi na stanow isku przyzna 
j^deru, gdzie zreferow ał Naczelnikowi P. sy- m a oucerom  60 procent dodatku, jaki o tiz y m a • 

w jakiej oblicnie zna ulu jo się. spraw a! ją urzędnicy. Oprócz tegp zgodzi! sio. Michalski 
j^ sa ż e n ia  ofkar8tv Po pow rocie z  Helwecie- ua specyalno podwyżki d la  oficerów. Gały „por 
^ .o d b y io  się p o s icL em e Radv nunkstrów, na .zo.siai zredukowany Jo  różnicy zdań co do pod- 
k. R |f» >r"ankowski w ygłosił dlugio ekspose w-l w jSki o 20 procent. Uchwały nie powzięto żad-

S t i m w i e .  M j lĘ l f .n m .- .  n l ' / f c i „ i  w  I 1.1 A-T, „ 1 , 1  c l-1  ( t i n i  . j i ł n i  n  tr C2 . - . ia i  r ,^ ,r ,  l i  B  ] SZA" ( ‘l a g  p o s i e i l z O -

I

sprawie. Następnie przem awia! Michalhki. nej; lutro o g. 3-ciej pop. 
iTzełnówjoii tych w ynika, że kryzys mięczy nia.

f ceratowe c en a tn  konkurencyjnych 
wMagarAOiach kesfekcyi męskiej i dziecinnej

X. w  ó w  
ul cb Trybunalska 6.KOHHER

’=sr,edyt na urzędy górnośląsuit
WAKS3AWA, 27. 4. (AWi M inisterstwo skar 

^ otwarto d! w u m i I i o n o  w y k r e d y t  w- 
n l e m i c c k i c h  iaJco jx5Żyezkę dla 

br>LL ^  G.. Śląsku na cele zorganizowania 
 ̂ fl-- >w górr Liślągltich. Pożyczka ta jest zwrotna 

S ł!y°ty 30.000.000 m arek niem., jaką rząd1 Rze- 
v Polsce d o  oujeciu u r z e z  nią władzy

przyznanej części G. Slądca. •

^ R T A & T R O F A  l o t n i c z a  w  l u b l i n j f -
* V i 37 4 ( P a t . ) .  D z is  o  g o d z  10 30
t*Ąj„ a "r^Pmn iabrrk i Plagę La«zkiev.d -z spadł 
tC K‘zt;p wsautek oderwania się skrzy-

zost&ł a  a p a ra i  z d r u z g o t a i i y

P R Z E J M O W A N I E  T A B O R U  K O L E J O W E G O  
CD NIEMIEC

WARSZAWA. 27. 4. (AW). Kom wy a  mięsza- 
na polsko - niemiecka, wydelegowana do przej
mowania taboru kolejowego, należącego się Pol 
see od' Niemiec, odehrata dotvchczas 38.383 w a
gonów towarowącn. Do o<feb,*ania pozostaje ie- 
szicze 11.342.

 ----

PBoroy rozf^^ad jazdy pociągom
. WARSZAWA, 27. 4. (teł wł.). Nowy ro/krad 
jazdv pociągów irtóry wejdzie -w ŻA-eie 1 czerw 
ca, przi widuje różno ulgi k tmunikacyj ae. l ’jr,ta 
howiony będzie bezpośredni pociUg W arszaw a 
Tarnów Braia^^AszL Czas jazuy W arszaw a- 
l i i a k ó .  Afieden t r e  b y ó  sk r ó c o n y  o  3 g n U zm y

L i s t y  z  G e n u i .
17. kwietnia.

Dzis był wieczór pe-ion sensacyi. Po po- 
łudnic rozeszła się po mieście wiadomość, że 
AAX7oraj o dziesiątej wieczorem \a' dzień Zniar- 
twycliyrstania, który zacznd się od gloryfikacyi 
Nif-nuuw u katedrze genueńskiej po<i werwn 
niem św M awrzyńca, podpinany został w Rat 
pallo traktat pomiędzy- Rosj-ą a* Niemcami. Trud
no opisać wrażeńm, wywol-me tą AYiadomośrią.

Dzieti był brzydki. Deszcz, padający od awu 
dni, prz>slon: l św iat mgla,, łrysłjtną sennością 
i fat manie, tent w y  w noskiem uczuciem beż- 
czynnoścj ziewającej'. Nagle — „tina bom ba.', 
jak wołają dziennikarze, biegający po wielkiej 
sali Domu Prasy.

K onferencya jes t rozm ta — niowi do d z ień - 
tokarzy polskich ftancuski podpułkow nik, p rze
brany za dziennikarza. „ .Tutre^wyjożdżarny“. Po 
obwili zjaw ia sie n a  sali rodak tego gw ałtow 
nego m iutarysty  i upew nia że n ic się p ie  sta ło , 
żo w delegacyt francuskiej je s t spokój.

„Przed chwilą nddatom ineiiznę swoją do 
prania, a stało to się no roanówiio z p, Rarthou“ 
mówi nasz infomu-tor „Czy- twnowte nic ino 
w^ed^ieli o tym traktacie? Przecież to rzecz nte 
nowa? W Berlinie, na konferencyi trzech Mię- 
dzynarudówek mówiono o nim jak o spełnionym 
fnkrie?“ .

Niemce odznaczają się, jak wiadomo, 
speicyalną niezręcznością psychologiczną Tak 
l»ylo czasu wojny, tak jest dzisiaj. 1 m owu 
,j\vpad!i Myśleli, że rożni ją pans»cwa - - " T t
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szajaoe. nletea-wsze zgodna, ,niekie<h' *  irotuc* j rnrly, kłórych Cbiycl ł ioorgc udzielał R a th en a tu lz  szuflady tekst traktatu  ostaecznta spisanego 
wolone. P rz e c iw n i. Zw ią /.ili ';v l- m u W sz y s tk o  lo są  przy pusz rżenia. Między1 w Berliniu przed dwom a tygodniami. i K d h ' -wzajow nir-żadrm-olonr

fco uen Iron4 laocrdej. Wzmocnili go o siły  tuk Nit mcumi, „w toino delegacji pat tuje przekona-
•zwanej Małej En ten te' i Polski, które nie dadzą 
sio już więcej usunąć z willi de AlbertLs Trze 
,b#t było  dzisiaj słyszeć, jak Lloyd Georgu* klął, 
gdy się o trak tacie dowiedział, On w ziął na, 
siebie od, x> wieuziąlność za powoćEzenie konfe
ren c ji. W szyscy byli niezadowoleni z zachowu- 
yCtia się p. Barthou na pierw szem  posiedzeniu. 
TTerwszy 0 7 1 niezadow olony LIovd George. Tern 
więkaae dzisiaj jego rozczarow anie".

18 kwietnia.
Ruch n iem ały  koło siedliska delegaty i w ło 

skiej, na  której zaproszenie zjeżdżają się p rzed 
stawiciele państw  zaprasza|ącycjli i daw niejszych 
aliantów  z czasu wojuy. Znaleźli się tedy u 
jednego sWłu l  acta, Schnnzer, Rar.tiou, Lloyd 
George, ale i  pp. tókirmunt, Benesz, Diamandi* 
Ninczicz, a także przedstaw iciela Portugalu. R a 
czono dzień cały. Wiecie z obszernej depeszy 
P a ta  o w ynikach tych długich obrad, w k tó 
rych1 Lloyd George z an io ła  pokoju t dobrodusz
nego wujaszka. przedzierzgnął się w oskarży-, 
nieia,' w Jow isza grom owładnego, ciskającego, 
p ioruny n a  głowy nielojalnych Niemców.
M Llovd George by ł tak  surowy, 'ż e  p. Bnr- 
thou m e m iał m c do dodania do jego gw ałtow 
nej i nam iętnej d iatryby. W łos. n. Skirrnunt, 
p. Benesz •— 'występowali w charakterze ełee?

ni® rrniicjszosci, że trak ta t był „błędom ". Więk
szość p&Jobn-o nie chce zgodzić się z tym po- 
gkid&rn. ( o ciekawe — lo, że soeyaiiści niem iec
cy, obecni w G«-nui zarówno przedstaw i '.iei „Vor- 
\varls‘u ‘ bcliiff, jak i llitforuing, były rodak’- 
lor „Eroiheil", niezależny, bron ią  do upadłego 
siuczności postępow ania delegacyi niem ieckiej. 
Byłem św iadkiem  rozmowy, jaka prow adził 
.S tlnlf z tow Henaiłdelem, dowodząc, że Niem
com nie jiozaistaje nic innego, jak wYjechać. 
Rozmowa. ta czj-ńiła przygnębiające wrażenie: 
pje Lyło w  niej nic socjalistycznego ani w tre 
ści, ;im w formie

Mówiono wczoraj, że jeden z wybitniejszych 
członków sekre1arvatu konfer. Giannif.11, pod
lega śledzfwu ilyscy^linarnem u z ty bilu  usług 
oddaw anych Niem com . Miał dowiem ostrzec 
Niemców, że larta chw ila spodziew ana jest ka 
pilulacya Rosyan wobec konferencji w p rzed
miocie długów. Co sły sząr N łuncy wyciągnęli

nau j> .jechał do Rapallo i położy) swój pod
pis obok podpisu p. Cziczerina.

Dziś w  nocy; rozinawiałem  z bardzo w y
bitnym  członkiem delegacyi. Rozczarowanie jest 
barezo wielkie

K.bo tu  dziś wierzy jeszcze w konferencyc 
Dziś w nocy odjeżdża do L ondyny sir Robrna 
Korne;4 nnnister skarbu, odpow edzialny angid- 
Iżski delegat d la spraw  eiomomicznego odbudo
wania Europy. Musi w Izbie Gmin bronić bud ' - 
tu. 4. n«a!ja rozpoczyna swoje obrady ciężkie 
i burzliwy parlam ent w ioski. Przypuszczają, że 
'konferetic.ya będzie jeżeli m e zakończona, to 
.KlucKzona w ostatnim  tygodniu kwłńtnia. O rz v -l 
wdśc.ie, że są  to p rzypuszczona  tylko. W ko*-, 
misyai h prace poruszają się leniwie. N astr -j 
daleki jes t <xl optym izm u.

Pozostaje tylko szeroki uśm iech Lloyd Go- 
o rg e a , który patrzy  n a  n as  ze w szystkich ilu* 
stracyi św iata, rozwieszonych w kioskach G > • 
nui «  S tanisław  Posncr.,

Francuski pśar, wojenny obsadzenia Niemiec.
BERLIN. 26 kwietnia. „Deińscho Tag^szei- 

turug4 podaje ata Tmijąoe wiadomości o optracyj 
iiym planie wojennym Francy i, według k tó reg ) 

-  *eiitów Jac -d ząc /c łi fury a wesołego d o ty ch czas . w o j ^  fran cu z ie  
Anglika. P. Skirrnunt, jak  wiecie z depeaz, rniai
duże powodzaerpe, o słab ia jąc  moi.ne słow a Lloyd I łćZYGOTO W UJĄ  SIR DO WKROCZENIA DO
Georgea — • najw iększe powodzenie m ia ł u 
ąąmego . l.loyu Georgea. P. Skirrnunt zw racał 
uwagę na korcsekwenmre zbyt wielkiej kary, na- 
rsooonej Niemcom. Neueży wziąć pod uwagę 
najdalej idące konsrkw encye, w  których rozw i
nięciu „ tak  Stać się może, że Polska zapłaci za 
wszyztko (ies pots cassets, jak  pow iedział rninisp 
rer polski). Mir j e  to jednak Powka nie w aha 

(siq stąjc u boki- aliantów  Ten koniec, podobał 
się bardzo Franciizogd.

Pzrsiai z sam ego nona Raćhenau zgłosił; 
aię do L k i.d  "Goorgeu. Pośredniczy!4 w  tej w i
zycie z matury rzeczy V łoch . Lloyd Gem iy  p rzy 
ją ł p Ratnenan. Ten iom aczył aię że nie d z ia 
łał nokwKuruń żie s ta ra ł  się ^złapać" Lłoydi 
George‘a, hie u tararua te w piątek, w  sobotę, 
w iuedaeJę  b y łj nadarem ne...

Dysikn+owaoo też ,s posoby w yjścia z ciężkiej 
sjftąacyi. Dziennikarze angielscy p odają  naw et

NIEMIEC.
Pism o to posiada następujące rzekomo w ia ry g o d n e
i ifbrm acye:

Zarządzenia celem obsadzenia Zagłębia Rutir" 
są  już ustalone od  maia 1921 r. Pięć do szesc a 
francusknii i dwie belgijskie dj wizye psetłu ty  
oraz trzy dywizye kawalerju, razem  120.00U ludzi
.na brać udział w ekrp^dycyi. F rancva zamierza
oprócz obsadzeń^. Zagłębia Ruhgy

ODDZIFLIC NIEMCY POLNOCNE OD POŁU
DNIOWYCH

oehi służyć m a obsadzenie W iirz-i do tego 
o JT g a .

Z fraBieaskrcgo ouszaru wyiuatibwego Kaise.s- 
lau tem  —  Neusm dt — Lindau — Pirrriasens po
chód wojsk m a skierować Się przez Mannheim 
db W iirzburga, aby opaiiować urogi łącznikowe 
miedzy -północnemi a  pohKb iowitmi Niemcami. Po naznaczyła. 

yBESaESEmaJ»TE3E3S«l

K-iCzególne lotne oddziały m ją  posunąć się da
lej na wael.ód w  k ie rinku N orjm berg i podczas, 
gdy równocześnie t

ODDZIAŁY CZESKIE WKROCZĄ OD WSCHO
DU DLA UZYSKANIA KONTAKi H-

z Francuzami i zupełnego ocki d a  Niemiec pół
nocnych.

Omawiano również nian m arszu na Magaieburg 
albo H°mbui g, aby  przeszkodzić ewentualnym za- 
rządzeni:un mobilizacyjnym Tjheimoc.

W ojska trarcuskiej arm :i ladrenskie) otrzy'*' 
mały rożka.- przygotowania się d!o pochodu "i 
g łąb Nbmiec. .

W szystkie te alarmujące wiadomości podaje
my na odpowiedzialność prasy niemiQduej.

- ^BERLIN. 26. kwiętnia. Pisma tutejsze konsta
tują, że Poincare w inowie swojej zap o w ied z i 
wkioczenie wojsk francuskich do Niemiec n a w e t  
b e z  u z y s k a n i a  n a  t o  z g o d y  i n n y c  
p a ń s t w  s p r z y m i e r z o n y c h ,  o ile NiggfB 
do 31 m aja nie wypełnią żądań, postaw ionvd' 
przez kem isyę repmvająna, która im ten term *

Pierwszy r^aja świętem robotniczem!
UKTON SfNUL.MIL

50

PRZEKł AD Dr, FO.ICYI NOSSIG.

(Ciąg dalszy).
Ryła co p raw d a ' pewna różnica1; nie był on 

,już dziś ślepg, bezradną ołiarą błędnego systemu 
ekonom icznego, lecz klasowo uświadomionym 
rewolucjonistą, v^chow anym  w srogiej szkole 
Kraj prowadzi w*)juę, Dżym wypowie wojnę kra
jowi

Obaj agitatorzy wysiedli z pociągu w małej 
wiosce górniczej. Tam  znaleźli robotę „na p o 
wierzchni" i zaczęli w zawszonej wspóm  :j kwa
terze robotniczej wykładać swoią ewangelję. Gdy 
ich przyłapano, wkradli sie znów do wagonu 
ciężarcw ego i na innem miejscu uddawali się 
swej uświadamiającej rooocie.

Przedsiębiorstwa górnicze były zbyt czujne, 
by m ożna było zorganizować sfrejk; lecz Dziki 
Bill szeptał do ucha m łodym  robotnikom , że 
zna skutcczn cjszy środek, i nauczy ich sztuki 
.streikow ania podczas robo ty44.

Było to po myśli rozgoryczonych ludzi, bo 
daw ało im m ożność zemszczenia się na panach,

bez utraty swej płacy. Bili czylał ksiącki, objaśnia 
jące wszystkie .rodzaje  sabotażu44, znał wszystkie 
sztuczki, od których przedsiębiorcom  krew krzepła 
w żyłach. Jeżeli się pracow ało w- fabryce maszyn, 
należało skłaćow m e szmirglem D0Svpac, jeżeli 
na fąrmie, trzeba miedziane gwoździe powbijać 
do arzew owocowych, co pow oduje ich zeschnię
cie , przy pakow aniu jab 'ek wystarczy jedno, je 
dyne jabłko paznokciem zadrasnąć, a wszystkie 
w skrzyni pogniją, w tartaku znów należy w ysta
jący sęk wbić w p ie li; jeżeli się jest kelnerem 
w restauracji, podaje się wszystkie porcje w po 
dwójnej ilości na szkodę właściciela, ale trzeba 
też napluć do wszystkich potraw , aby konsum ent 
me m iał z nich pużytku Wszystko to  spełnia 
się z zapalczywą egzaltacją, w fanatycznym na
stroju męczeństwa; albowiem system ugrunto
wany na ło trostw ie 1 ucisku podsycał dziką nie
nawiść w duszach, tak, że wreszcie buchnęły 
z nich płom ienie

-
-

II.

Gdy Dżym wiódł jeszcze w skrytości s tosun
kowo spokojne życie agitatora, kwestja „Sabotażu, 
gw-ałtownych czynów i zbrodni44 była dla niego 
zupełnie teoretyczna, była kwi*stją o  której tow a
rzysze debatowali namiętnie, lecz którą znaczną 
większością głosów  odrzucili. Lecz teraz znalazł 
się w środowisku „autom atów 41, robotników  nie- 
kwahfikuwanych, którzy dosłownie sprzedawali 
tylko swa siłę m ięśniow ą; stał obecnie w samej 
linji ogniowej walki klasowej. Ludzie ci węaro-

wali za pracą z miejsca na miejsce, zależeli W zU” 
p e łn o śu  od pór roku, od chwiejnej ko^iuktuo 
w- przedsiębiorstwie Nie posiadali prawa gło-30 
wania, nie pozw-dlono im się organizować 1 Pize.j 
to stracili wszystkie prawa człowiecze. Mieszki _ 
w zawszonych, brudnych norach najemnych, "Y 
wność ich sk ładała  się z zepsutych, źle 
dzonych potraw , przy najdrobniejszym wyra ■ 
oporu  bito ich, lub w trącano do* więzienia ^  
dziw więc, że ciemięzców swych usńowali 
czać wszelką bronią.

W obszarze terpentynow ym  Dżyrr. i P rz. ^  
ciel jego zaszli do  „D żungli44 to  jest do 1 eR •
gdzie zbieraji się robotnicy _ niekwauttkow ^
W tern obozow isku poznał Dżym ochotnik 
walki klasowej i usłyszał poraź pierwszy ^  
pieśni rew olucyjre — niektóre z tvch P"-5" ’ 
parodjam i chrześcijańskich churałów , Kf0.r® ^
religijnych byłyby przejęły oburzeni'm  ,4 zS „
Dżym i Bill pozostali jakiś*czas w dżungli: 
prawiali na tem at dalszego przebiegu, )V(ljn^’ 
sputowali o  taktyce, słuchali wymyślan na •
listów, ich „polityków 44 i „proletarjac cn 
rów 44, słuchali apoteozy j e d n e j  wielkiej a,
nizacji zawodowei, „m asow ego streiku 1H I Ł . U W J I  ( . w  1 * v / m  v  n  w j j  ** ~  ęy  — -  .  l \ ^ '

średniej akcji przeciw barononi przernj ' ty y r t  
botnfcy opisywali swoje cierpienia 1 czyry,,
wchłaniał Słowa ich uszym a i mózgie prażenia 
oczy jego rozwieraty się szeroko z pxf  lC,o  
nigdy jeszcze nie spotka! ludzi tal. zi >~v 

- - •   y c h .riyen, tak na wszystko zrecydowan
(C . d . nó*
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Z SEJMU.
W A R S Z A W A , 27. 4 ( P a t ). Mięicfe* wmesio 

ftetnj na tizisiejszem posiedzeniu 9ejraa imerpc 
facjami złmj«Suje się inrai pelacya posłow N 'D. 
*  sprawie bezorawnego forytowania Żydów przez 
dyrektora polkyi w t Lwowie fteinlendera.

Następnie prowaefcono dalsz11 ciąg djskusy ' 
narf ustawą gminną, poczem marszałek zapro 
ponowa} orzerwaiue rozprawy’ .celem uzgocfiiienia 
2e strona, twami niektórych punktów.

Do komisyi odesłano ' kilka wniosków na
g ły *  miedzy inftymi wniosek p. Spickermana o 
łn-oianie synodu kościoła ewa igelicko augs
burskiego w p olsce.

Na tem porządek dzienny wyczerpano, ' po-

ezesn marszałek wyznaiczył następne posiedzeń i  
sejmu na jutro o godz. 3 po południu.'

W  sprawne porządku, dziennego jutrzejszego 
posiedzenia p. AVożnickS diutnaga się umieszcze
nia na porządku dzkornym przedłożenia o  ordy 
nacy' wyborczej do sejmu i senatu.

W  odpowiedzi marszałek zaznacz,!, że byłoby 
to czysto teoretyczną rzeczą, * ponieważ niepo 
dbbna załatwić na jednem posiedzeń u spraw  tak 
obszernych, jak dyskusya naa expose ministrów 
i  dyskusya nad irdynaeyą wyborczą. Natom iast 
zgod zi i się marszałek na zwołanie konwentu se 
Aidrów dla omówienia tej sprawy.

Na rem pas i dzenie zamknięto.

Obrady wr Genui.
Stsnctsisfco Rosyi [spokój Enropi środkow ej m a fcvć u m iu o n y

PARYŻ, 27. 4 . (Pat 1. Cziuzerin oświadczył' "T M **- W e w szystkich projektach powyższych
o . j ,, riPmn w ysuw ają siu na  pierw sze m iejsce 4 zasad’przedstawicielowi agencyi Hayasa w  Genm, co J wymuwają się 

następuje: Dopóki obracaliśm y się wśród kwesty] n i^Zl? m yśli: 
ofeclny ch, dopoty nie ujawniały się Wielkie roż 
tiicu zdun. Nastąpiło to jednał: natyclm  ast, skoro 
zaczęliśmy mówić to praw ię "własności. Wielkie 
hvasv robotnicze i -chłopskie w Rosyi przejete są 
iifeą że obszary zieiTu i  tahryki są  własnością 
narodu. Zasada socyalizacyi bez odszkodowań 
stata się drągiem  dla każdego Serca rosyjskiego 
hasłem. Co mv proponujemy, jest stanów iskiem, 
fcrzy którem  "dawni "właśaic.ele w Rosyi mogą 
bzyst au prawo dzierżawy, albo też współudziału 
bi interesie. Naszem zdanym dla sadzania Kwesty^, 
ćzy żądania byłych właścicieli prywatnych są u 
tasadnione czy nie, miarodajnym jest jedynie rząd 
sowiecki. W  powyższy sposób mamy zam iar p o 
stępować w poszczególnych wypadkach. Nat/O 
hi' ast ogolne odszkodowanie je s t zupełnie wy 
hluecone. W  każdym razie, jak poprzeflyio, i o- 
hecnie jestem zdania, że koniecznym warunkiem 
^stepnym |est to, abyśm y o a  rząaow  otrzymali 
Rety ty, o - t l e  rokowania m ają dla nas wydać 
jakiekolwiek rezultaty, gdyż inaczej nie m ogli
byśmy się zobowiązać do spłaty naszych dłu 
Sów przedwojennych. Prawne uznanie rządu so-

1) P ak t pokojowy nie narusza istniejących 
już układów ;

J) Nie m a zastosow ania w  razie przekro  
ezeni? uroczystych zobow iązań, a  w  szczegól
ności w  stosunku do H absburgów ,

•51 I Tc łady odrębne nic będą naruszane (idzie 
tu  o w ódka i m ałą Ententę);

4) SanLcye ‘ż powodu niew ypełnienia u 
kładów  pokojowych aą  dozwolone.

ROKOWANIA SKIRMUjN TA.
GENUA, 27. 4. (Pat.). W  związku z onegdaj 

szą netą Cz;czerina i wczorajszą odpowiedzią 
polską m inister Skirmunt odoył wczoraj konfe- 
rencyę z  Jelegacyą fra icuską, a następnie na 
rady z szefami delegaayi oanstw małej e.ntenty' 
a w korcu  także z szeiami tle leg an  i państw 
bałtyckich.

- -------

Mtimoryał bwestyi rosyjskiej.
GENUA 27, kw ietnia (P a t) . N id  pro jek to

w anym  przez Lloyda Gcnrgoa m em oryalem  alian
1 U l  o t u  V\  J j C I L I l  V V U *  T  A Cl  V > l i C  U / j l i U  11 l v  1 O 1 U  O U  i r l  . ■ . . .  . .  1 * *

Medkiega nie jeert dla as kweatyą prestigehtf ^  ^ s t v j  rosy^krej eksperci będą dziś 
*ii też lewestyą d ra m a ty c z n ą  jest r  o aczej dalej U rad o w ać . Memoryn.t ton m i zostać wrę-
“ardzu Ważną sprawą handlową, gdyż nic mo- 
*ehry myśleć o odnowieniu stosunków handlo-,
^ych, jeżeli nie jestesmy osobą prawną.

 --
l NARADY n a d  p a k t e m  p o k o j o w y m .

GENtjA, 27. 4 (Pat.). W czoraj o godfe. 12 
*  południe odbyła się konfereneya m;ędzv L. 
y^orgem, Factą i Barthou; najmowa 10  się głów 
Ge paktem pokoowym, który L. Geoige jeszcz

ozony rldegacyi rosyjskiej na piątkowem  po
siedzeniu poclkomnyi finansow ej. W kolach so 
wieckich sfycnać, że R osyanie otrzym ali z Mo
skwy surowo wskazowkfi i z  teąo powodu p ro 
jekt 'aliantów  nie będzie przyjęty. Projekt ten, 
ułożony z 9 punktów’, jest, jak  sądzą, najdale j 
idąceni ustępstw em  aliantów . Ro?h~mom m a być 
przyznany term in kilkutygodniowy, a  może n a 
wet kilkum iesięczny, tak , że k w eń y a  rosyjska 
zostanie p rw d ło żo n a  po upływie tego czasu no-

czarai przedstawił >''*u ministnonj Faccje B a r - |rv.pj konferencyi, k tó ra m a bvć zw ołam ! 
J. Dalej za mowa io się kwestyą rosyjską, aDalej zajmowa.io się kwestyą rosyjską, 

^szczególności postanowieniim i finansowymi lon 
wńakiego rrogram u ekspertów Delegacya rosVj ■ 

otrzym ała do przejrzenia protokół, który
Guropa a Rcsya i FCiemey

  r   r  , ___ „ LO N D \N  27. kw ietnia (Par.), .lak donoszą
■^zorai i przeńwozo-aj został opracowany p rzez1 z Genui, w e wczorajszc.m ośw iadczeniu zlozo- 

yyp-rtów i została wezwana ao  podp.sa-ńa oro nem  \y delogauyi angielskiej w imieniu Lloyda 
yyńhi; cfcuąd nie wiadomo, czy Rosyaąje p ro - 1Crcorge‘a, a  przeznaczonem  dla p rasy , zosta ło  

oi ten podpiszą. Ponadto alianci m ają wrę- podkreśolne z ca łym  naciekiem , iż angielski 
dekgacyi rosyjskiej gotowy kontrprojekt z punkt w idzen ii bezy  sie z teiiy, że o iteby nic 

( ,f 2wank-m db podriuaiia. Ma to  na celu uniknię-1 udało  się. zawrze,' powszechnego paktu o po- 
' le dalszej zwłoki w' rokowaniach. Wez4vanie 'to koju oraz o ilcby polityka stosunkow o k w itn ą '1 p .i *
. .1 iak w żadnym razie nie jest uważane za ul 
^ a t u m .

cyeh m ocarstw  mi Hu zm ierzać do pozostaw ię 
n i l  R osyi i Niemiec w odosobnieniu w nędz1:, 
w’ takim  razie niechybnie m usiałoby to dopro

ProjeUty aafuy  DOhojoroBao. wadzić do z<mdi:ci- ?o«ą^zy temi dwoma n*o-
c t i r ,  i- n i-, n . r v  owstwaw u ^cisłej przyjaźni, przy rówmoczesnem

' . K ,u la  1 , w rójek Dra jiaTdzo wrogiem usposobieniu wzglęrlem wszvst- 
'v^ śc iw ‘ W ' |,r~Ulfc- pokojowego nie jest państw  zachodnio-europejskich W  tern sa-
4iit, "‘ " ‘b I1K'Zł?TT1 mnem, jak tylko zestawie 

Tc projektów, które poszczególni alianci wy-
<3eorge‘a. 

a w 
Pro

rnrm ośwuadr zeniu dodano, że rząd angielski 
nie będzio m ógł mio^ nic do czM uenn  z poh 
lyką, któraby m iała iwy dać tego rodzą jy re 
zultaty.

w odf>owie«]zi n a  projekt i_.
W  obejmuje, trzy projekty
itk%gólnbści francuski, polski i czeski. _

dotyczy sprawy ochrony Polski paiej- 
^  k° Rosyi, jKimewi-iż Polska nie c^.ujc się dość

wuRw. R osyi sari: i, że ze st.rony rosvj- . r . , . _ . .
“ ógihy być 'w yw arty  n a  Po1 do nacisk, N ie m ie c k i  materyał wojenny f l la  Cjitay

m w

^ ,J’1 »czynil t > > ęzną działa lność obron- 
Lin r Zec‘ pru y  to jest właściwy1' projekt 

l , “ a 1,un' : o l.-.u, mi n a  wypadek zam achu 
on; Habsburgopy który mógłhy zakłócić

WARSZAWA 27 kwietnia, (tel w ł.b  Na po 
graniczu Litwy kowieńskimi daje  się zauważyć 
dowóz broni i am unicyi z Niemiec. Dowozem 
zajm ują się oficerowie niemioccy.

Polska, Rumunia i Ro^ya.
BERI,IN. 26 kwietnia. W edług wiadomości' 

z Moskwy przyszły tfam ofl deiegacyi roegąssiej 
w Gewui wiactomo.’; i. ż» po’scy i‘ romurucy ck-łc 
gaci orf kilku dni pcowaozą odrębne rokowani i 
z dełegarami rosyjskimi. Skirmunt pragni* otrze 
mać deigydującą zgodę blosKwy na dokonane roz
wiązanie spraw j wileńskiej i  uzyskać ostateczne 
icaianie wschora.iej granicy Poisk:.

Rząd1 ramuttWki upoważnił Bratianu, aby skło
nił Rosvę do uznania mkorporacyi Besarabu do 
Kumuni. w zaiman za zrzeczenie się przez Ru
munię rumuńskiego skarbu pońsiwowegio. wywie* 
ziome^u do Moskwy w  zimie 1916/17 roku porr- 
czas mwazy i r ;em'edviei.

Ogólne znużenie w Genui,
GENKA 26 kwietnia. O ile zamiary, żywione 

przez wszystkie niemal dń’egacve się urzoczy - 
wistmą, konfereneya w poiowśe przyszłego tygo
dnia nie bedzie wprawdzie jeszcze zamknięta 
ale zasadniczo zostanie zakończona. Dwa if/godnie 
upłynęło na konfliktach i r.olach, vibecn e ,esi o- 
gólne dążenie do przyspieszenia prac, tak, aby 
mniej w ieCE) w dicesięciu 'dniach można było 
osiągnąć pozytywne rezultaty. ^

Daje się wyczuwać s i l n e  z n u ż e n i e .  Dę 
legac)re pragną jak najrychlej wracać db domu. 
Prawie wszystkie państwa wysłały szefów swych 
rządów, niektóro także najwybitriiejszycn człon
ków, gabinetu, gdy- tymc lasem wewnetrzno polity
czne sprawv wymagają ich obecności w kraju.

l)o zakończenia konferencyi prze tez L. Ge 
r^rge i brierdzi, że z powyższych Dowoaow nie 
może przedłużi ć swego pobytu w Genui potw ? 
maja.

Nabywać bilety skarbowe!
WARS7AWA. 27 IV. (Pat.) Polska Krajowa 

Kasa Pożyczkowa zwraca się do wszystkich oby
wateli polskich, którzy troszczą się o  wzmocnie
nie naszej waluty, z wezwaniem o nabyw anie  
biletoy skarbowych. G łów ną rrzy czynd wzrostu 
emisyi biletów skarbowych jest nieDOtrrebne ich 
przechowywanie. Rilety skarbow e (III seryai 
zapewniają 5 proc odsetek od kapitału włożonego 
i m ogą bym Każdej chwili wymienione na gotow 
kę. Bilety skarbowe IR. seryi w ode’ ikacL 5.00u. 
50.0(30 i 1(30.000 nadaja się da wypłaty znaczniej 
szych sum. Nabywać je można w  centralnej kasie 
skarbowej, w  Kńsaeh -drarbowych i Wszystkich 
oddziałach P. K. K. P, «

Groźna sytuaeya w Irlandyi
LEAFIELD, 27. '-4. (Part.).. Sytuaeya w Ir-

landyi zaosp-za ślę coraz bardziej, a to  z powodu 
nietuniknianego zerwania stosunków pomiędzy rzą 
cem północravm a prowizorycznym rządum Ir 
landyi poiudiiowej. Obron e nastąpiło zerwanie 
stosunków pomiędzy tijrekeyam i kolrjowemi obu
pnowincyi.

RZYM, 27. 4. (Pat.).. W Belfaście trwają
w dalszym ciągu rzezie ko tlików . W  ostatnich 
dhiach zostało zanitvch 14 mężczyzn, 3 kobńty 
i * dzieci, nadto 6 osób zostało zranionych; KHj
domów spalono wskutek czego 350 ro d /ii  jest
bez dachu.

Dl BLIN 27. kw ietnia (P»L). kom endant 
trzeciej brygady wojsk wolnego mi&sta Cork zo
stał zabity  w ystrzałem  z rewolweru. Z M uhgar 
donoszą o potyczkach fctiifjdey wojskami ajigiol- 
s kie nu i republ'kań ' kiemi. Kilka urzylów  pocz
towych zostało  zaatakow anych. Linie telefonicz
ne zostały  przecięte. >

ANDRZEJ CZARSKI

Czsm jest P. P. S. d i czoyo aąży
C « u  25 Mkp. 

d o  n a t y a a  w  A r f m in is t r a c y i  „ D z ie n n ik a  r,ucŁ ‘*
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Lwowskie Związki Zawodowe urzea świętem i Maja.
Lwowska Komisy a Olu-. Klasowych Związków! za aprobatą stanowiska Komisy] Centralnej, pod

zawód, odbyła wczoraj z przewodniczącymi 
związKow posiedzenie, ena ktorem  zajęto stanowi
sku wobec znanych dyrektyw Centralne] Komisyi 
Zw. zaw. w W arszawie. Wedle znanego okólnika 
Komisyi centralny zw ią z k i zawodowe moga brac 
udział w zgromoeze.iiach i '  pochodach partyi so 
cjalistycznych, uznających A m sterdam ską' Mię 
dzynarodóakę. W spółudział z komunistycznem/ 
oartyt.mi byłby wedle tego OKólnika wy kluczom 
Po długiej i wyczerpującej dyslcusyi wszyscy nie, 
mai przedst iwiciele związków wypowiedzieli się

kreślając znaczenie posłuchu i karr.ości dia naj
wyższej instytuicyi zawodowej.

Na ternie posiedzeniu złożone zostało o- 
Swiadczenit członków P. P. S., że partya p ra
gnęłaby, aby urządzić wspólną ma n i f es tacy ę ro- 
botników L w ow a1 bez względu na narodowość 
i wyznanie. O  ile stanowisko to  Zostanie przyjęta 
także i przez partye socjalistyczne żydowskie i 
ukraińsKą,r; iLwow zamanifestuje potężnie solidar
ność i braterstw o pioletaryatu.

r —
j r ś a p  ttssB m m ss^  t f  •ssji

Lwów. 27 kw iejnii. 
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE:

W piątek o godz. 730  .S przedan a  narzeczona*, 
opera w 3 ik tac ti  Smetany.

W sobo tę  o godz. 3 80 „Krakowiacy i górale", opera,
W sobo tę  o  godz. 'KIO „Wierna k o ch an k a ”, komedya 

w 3 aktach Fija łkowskiego. ^
W niedzielę o  godz. .1-30 , 0  skibę*, dram at w 4 akt. 

Kossora
W niedzielę o  godz 7-30 „Sprzedana narzeczona-1, 

o pera  komiczna Smetany.
Po kaźdem przedstiwieniu wieczornem czekają 

wozy tramwajowe lo użytKU Publiczności we wszystkich 
kierunkach.

REPERTUAR „TEATRU MAŁEGO11 (Gródecka 2 ty :
W piątęk o godzinie 1 30 „K ontro le r  wagonów sy

p ia ln y ch 1, farsa w 3 aktach Bissona.
 --

REPERTUAR „TEATRU NOWOSCT, ul. Słoneczna
W piątek o godz. 7 30 „D am ą w g ronos ta jach11 o p e 

re tka  w 3 aktach Gilberta.
W sobotę  o godzinie 7 30 „Szał miłości*, opere tka  

w 3 aktach Uuttykay a.
W niedzielę o godzinie 3-30 „D am a w g ro no s ta jach11, 

o pe re tk a ,w  3 akiach Gilberta.
W niedzielę o  godz. 7-30 „Szał miłości11, opere tka  

w 3 akiach Butiykay’a.
Bilety do 1 eatru Nowości sprzedaje  kasa  zamawiaft 

w teatrze Wielkim wejście od ul. Legionów w dzień zaś 
przedstawienia od godziny 6 popoł. w T e a tr z t  Nowości 
(Pasaż Hermanów).

<
Repertnir ukraińłkiegr te a t ru  tow . B es lda

Sala Łysenki Szaszkiew icza 5.
,  Sobota  20 kwietnia P rem iera  „ Ż ar t  życia11, kom edya  
w 3 akt. P Czerkasenki-

Niedziela 80 kwietnia p o p o łu d n iu : „Marusia Bohu- 
sławka , dram at historyczny w 4 aktach z prologiem 
M. Staryckiego.

N iedz ie la ‘30 kwietnia „M om ot Nir11, tra f .  w 5 akt. 
Karpenki. f

Poniedziałek 1 maja „Nadzieja11, socjalny dram at 
w 4 G. H ajerm ansa

Początek przedstawień popołudniowych o godzinie 
3 — wieczornych o godzinie 7-3(). — Bilety wcześniej 
do nabycia ,,'Narodna Torliowla11 a w dzień przeds ta 
wienia od gouz. 1 0 - 1 2  przed południem, i od godz 2 
popołudniu Kasa teatru.

  *

Z UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. AD. 
MICKIEWICZA, ul. Bouriarda 5 (boczna Batorego).

W piątek  28-go Inn. o g. 6.30 w ykład doc. 
Dnitv. Dr. Modelskiego pk: „Południow e p o 
granicze Polsk, pod wzglądem hisloryczno-et- 
nograficzftym" 'Cz. 111

W sobotę 29-go t#n. o g. G.30 Wykład prof 
Polit.. Dr. Cai*o pod ty t.: „Podstaw y now oczes
nego państwa*1 Cz. 11.

V# niedzielę 30-go l>m. o g  6.30 w ykład 
doc. l jów Dr. Modelskiego pt.: „Południow e 
Pogranicze Polski11 Cz. IV.

ODROCZENIE TERMINU SKŁADANIA Ffl- 
SYI PODATKU DOCHODOWEGO. Izba skarbdwa 
we Lwowie ogładza: M inisterstwo skarbu oznaj- 
niłó okólnikiem z 13 kwietnia 1922, L. D. P 
°44 V że tem in  d(:> składania zeznan o docho
dzie do podatku dochodowego na rok 4922 zosta
nie przesunięty na dzień 1 lipca b. r. 'Dlu osob 
prav,-nych utrzymany b idzie  w  mocy termin 1. 
sierpnia, Obowiązek składania wykazów wyułaco- 
nych uposażeń służbowych z art. 48. u s ta w  o  
państw. pcńSatku oachodowym będzie zawieszony. 
Odnośne rozporządzanie ukaże się w najbliższym 
czasie w Dzienniku1 U^taw T Dzienniku urzędo
wym m inisterstw a skarbu1.

KURSA NAUKPWF OLA FARMACIJjróW,
urządzane przez szereg lat przez Izbę aptekarską, 
Otwarte zostały przed kiiku1 d n iam i'w e  Lwowie. 
Kierownictwo kursu spoczywa A rękach p. „dra 
Poratyńskiego, wykładlaią jjp. mg. Jezierski i mg1. 
Tapoli.idk Kurs obecny jest 18-tym z rzędu; 
korzysta z niego w dwóch oddziałach 77 słu 

baczy ze Lwowa z  m iast prowincjonalnych.
PRZYRZECZENIE HRRCFPSRIE odbędzie się 

d^La 30 Lm. o  godz 12 w południe na błonialch 
Pohulanki (cSojazc linią Ł-D do  n >gatła, obóz 
zlotu harcerskiego z r / 1921), na który stery  p« 
ołgogMczne, przyjaciół harcerstwa i wszystkich 
lueEzfeancow naszego gioou zaprasza Komenda

Hulfea Lwowskiego Związku Harcerstwa Poi 
skiego. 1 0

KOLONIA LECZNICZA W Rb b CL. Polskie 
Tow1. „Dzieci na wieś" we Lwowie urządza w 
Rabce dłwie 5-tygodniowe kolonie dla 150 dzieci 
z Małopolski wsęfioiniej, z czego przyjmie 50 
aa ee; bezpłatnie, a 100 dzieci za opłatą 35.000 mk. 
ża cały pobyt. Rodzice, pragnący za powyższą 
kwotę wysiać dzieci swe eta Rabki, zechcą zgłosić 
się osobiście 1 lb. listownie ck> 5 maja b. r. w  SV 
kretaryacie Pol. Tow. „Dzieci na w .eś" przy ul. 
Pańskiej 11, Lj. p. w gjdżinach od 11—1 w  poi. 
Przy zgłoszeniu należy uiścić pierw szą ratę 
10.000 mk od dzi icka na koszt wynajmu willi

KURSY WALUT- Wczoraj na giełdzie oii 
eyaiiKj we Lwowie płacono: za 1 dolara 3750 do 
3850, dbl. kanad 3700, ''m arni ni- m. 11‘50 —13f50, 
leje rum. 25‘50 —26f50, liry włoskie 205, fr. franc. 
330, fr. bejg. 315, fr. szwaijc, 700, Kot- czeskie 72, 
kor. austr stampil. 0"48, kor, węg. 4‘50, tt. 
szterł ngów 16.200 map. i

SPEKULANCI Z W lĘ h S Z lU Ą  DROŻYZNĘ-
W  Krakowie na żądlania rzażników poa\vyżjzono 
ceny- m ięsa: wmowe bdl 490 do 520 mk., cielęce 
3i0—400, b a ran n a  340- -380 rok. Za 1 kg Mięso 
koszerne jest droższe o  20 mk. Ceny wytyczne 
na pieczywo ustalono: ,1 kg. chieba kosztuje 165 
mk., więc jest tańszy, niż we Lwowie.

Rzeźriey we I.wowie uzyskali oeny niższe 
jak w Kranówie o  20 mk. na 1 kg. Jednakowoż 
rzcźnicy m ają-olbrzym ie zapasy mięsa, gayż brak 
nabywców z powodu- wygórowanej ceny.

POSZLI W ŚWIAT. Stanisław Eiemacki, lat 
15 wydalił się dnia 25 bjn. z zakładu Zmiarrwych 
wstańcow i przepadł bez wieści. — Janm zower, 
la t 10, i brat lega Jankiel. lat 14, będący w opiec© 
miejskiego komitetu nad! sierotami, z‘biegli w 
św iat szeroki.

KRONIKA PROWINGYONALNfl. Onegdhj wie 
czorem wTacał do domu gajowy Jędrzej Tarata 
z Ofcrzesiniec p iw . io  omyjskiego. W tym czasie 
napadł na nieg > Dmytro Bojko z Ispasit, znany 
awanturnik w tej okobcy, i zranił go  nożem w 
rękę. T arata  zm arł wł-jotce wsłodek upływu krwi.

Onegdaj nocą yozb:to wagon pociągu' Nr. 575 
na liaii Rodatycze Gródek Jag. i  śkradz'or . 0  Ar
kę z zapił.tcm i, k tó ra  była nadana pod aaresem 
L. KwalLruma we Lwowie.

Z ‘PC GOTOWIA RATdNKOV/EGO. \ y -zorai 
zrona Tomasz Sowa, urzędnik pocztowy, na uli 
cy  Jan ,'vskiej upaał pod kola wozu, które zraniły 
go w obie nogi. — Na Zniesieniu awaj awantur 
nicy „lapatiUi na M. Tenenbaulrui, którego no>em 
zranili w rękę, a jego kolegę M. Kruma w  pierś. 
Pogotowie rat. udzieliło im pomocy.

 ■♦>---
PODZIĘKO V/ANIE.

W. P. Dr. MLlcrSW' P. ILaiy chor. w  Bory 
sławi u za umi ejętną, niestrudzoną i pełną poswię 
cenią opiekę w czasie c-noroby myj żony, składa 
serdeczne podziękowanie

ANDRZEJ MENOK w Borysławiu. 
— —

-  MAJłJCY ZAMIAR WYJECHAĆ dio Po
znońskieg.o lub Pomorza w celu kupna realnością 
hotelów, kawiarń, l.aminnjc, domów oryw., gru i 
tu eto., powinien się najpierw zgłosić ’v« włas 
nym interfade db

AJENCYI HANDLOWO - KOMISOWEJ 
W DROHOBYCZU,

(u3. Stryjska (naprze^:w gn/o-wru).
- —  -

Przftd 1 Maja we*lwQwie.
ZEBRANIE CRDNERGW odbędzie się w so 

to  tę o godz. 1  wiecz. w lokalu przy ul.. Ormiań
skiej 2, II. p.

KOMITET ZBIORKI ULICZNEJ. W zywa się 
Towarzyszki i Towarzyszy, chcących wziąć u- 
d tia ł w zbiórce ulicznej na rzecz Oświaty Ro
botniczej, aby w eo to tę  o godz. 7 wieczorem 
przyby.i do tokahi przy ul. ckhniańsluej 2, II. p-

ODZNAKI Majowe pobierać można w  Admi- 
nistraeyi Dziennika Ludowego".

Zabawa luciowa.
W niedzielę 30 bm. o  godz. 9 wiecz. o-dbe- 

dż:e sie w salach „Ix>mu Narounego-' w ielka za
bawa ludowa z tańcami. Doci.od na budowę Do
mu Ludowego we Lwowie Bilety już są do na
bycia w Adm inistracji „Dziennika Ludowego"*

Bilet wstępu 500’ mk., dla kobiet 300 mk.

Przedstawienie iestralne  
w dniu 1 go ntaja we Lwowie.

Jak co roku w dmu 1 maja odbędzie się dla 
oborników  popołudniu przedstawienie ^  

Wielkim teatrze po cenach zniżonych G raną bę
dzie znakom da sztuka „Krąg interesów ". B ile^ 
juz zamawiać i kupować naieży w Administracy'

3  ruchu robotniczego
§ 16 GODZIN PRAC Y FRYZYERDW. W  myśl 

ustawy pozwolono, aby zakłady fryzjerskie pfze2 
żąda utrzymania 8 godz. dziennej pracy dla P-ra" 
rano dó 9 wieczór, t. j. przez 16 godzin. L'(stawd 
żądlą dńti-zymaria 8 godz. dziennej pracy ula p*®" 
cownikow, ale# majstrowie zawodu fręzyerskL?0 
me trzym ają śię tej ustawy i zmuszaja robot'11' 
ków fryzjerskich do 16 goazinnej pracy dziennik 
gtożąc im wyrzuceniem na bruk Dlatego f*u . 
oownicy fryzyerscy są zm uszeri pracować °* 
godz. 6 raiio co  9 wieczór. Tą drogą pjytfliW 
czy wie o  tom LusiJO-ktorat pracy, czy wicdlzą 
nasi pgstowie w  sejmie? Pytamy, czy w Pol!^  
pi Eucownicy fryzyerscy będą mogli korzystać * 
ustawy o  8-godz. d n u  pracy?

"Różne.
PRODuKCYA WĘGLA W POLSCE* We°"C 

dokładnych aanyrh statystycznych zbieranych s\^ 
s tema tycznie w biurze Rady zjazdu przemj slo"^ 
ców górniczych, wydobycie węgla kami nnt^°Qyj_ 
rok 1921, wyoosi 77 proc. wydobycia z r. 19 

TLOSC BEZROBOTNYCH W  E l'R O P1 '  I 
SWIEC1E. Statystyka menweckj ego ♦ińlńiMerę 
procj- wykazuje, iż w  Luiopw zna jd u je  się■ . 

m-liony bezaroboti.ycb., a  na całe] kuli zien*®
10 miliruiiów bezrobotnych, których u rr j  mar.ie ^ 
sztowało w  1921 r. 10 mibaidów franków 
złocie. *  <-

POf.SKA WYSTAWA WZOROW W  M O ^ 
KWTE. Dzienniki warszawskie dbnoszą, VŁ ^ 0. 
przyszłym miesiącu o tw arta będzie w "u -~y \e 
syi p ilska  wysiawa prób i wzorów. * 
jej staj*- były dyrektor departamentu w mm 
stwie pirzemyrłu i handlu • p. D?i hrman 1 
jego wrpołpoaoow-Aow z tegoż nunisterst

I
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„RewolUcja odtrąca dtoń co drzy. 
Rewolucja ufa tylko bezwzględnym 
Danton je s t straszliwy, Robespierre niezłomny, Saint Ju st nieprzejednany, 
Ma^ac b e z l i t o s n y { Wi kt or  Hugo).

D M N  T
D ziś, w piątek 2 9  b m. P R E M J i E R f t *

G N .
KINO

Posiedzenie Tymczasowej Ra^y miejskie].
Wczorajsze pośmdżeuie Rady mieiskiej wy - 

Pełniło si«. niemal w całości... wodą, w do- 
slownem znaom iiu, kweslya ""bowiem podwyż
szenia opłat aa wodę pobienęią na podstawi*; 
^Oflonuerzy1 i projekt wprowadzenia nowych ta 
ryf aa wmdę, wywołała przewlekłą wonną d 
stusyę, w której zabierało głos kilkunastu raif-
•tycłi.

Na początku posiedzenia, które się odbyło 
bod przew odnictwom  prez. Neumana, r. prof. 
Dl ulic w imieniu S. HI. przedstawił dWa wnio
ski: aby, n a  najbliższo posiedzenie wzięto pod 
,lbrady spraw ę ustaw y budow lanej; aby S ra  fiaj- 
bliższem posiedzeniu postawuono spraw ozdanie 
konńsyi wodociągowe.

Co do dnigioj spraw y prez. Neuman oświad- 
^ y l ,  że dopóki banki  nic zgodzą się na u d d e - 
lenie pożyczki w kwocie 'czlerystukilkiidziesię- 
f|u  milionów m arek, nie m oże' być mowy, by  
sprawa budowy drugiego wodociągu przyszła  

porządek dziimny Rady miejskiej.
Wobec tego nagłość drugjiego wniosku u- 

Padła, nagłość pierwszego i sam wniosek prze- 
>reu t większością głosow.

Po powzięciu drugiej uchwały w sprawie' 
^Ciągnięcia pożyczki -w kwocie 45 milionów1 
bą dokończenie budowy7 zakładów sierocycl 
bfzy ul. Kadeckiej r. P oratyńsh  referował iinie- 
tyej© kom isji wodociągowej sprawę podwyżki 
bRlat wodociągowych. Jak wynika z referatu 
Jyfkrrt zakładu wodociągowego wynosi 8b mi- 
b°now marek \żeby uzyskać kwotę dla pofcfy- 
ćja tych niedoborów, po niebywale długiej dy,- 
fcreyj uchwalono podwyższyć taryfę za wodę

pobieraną według wodom ierzy do wysokości 1*0 
do 200 tuk.*od. l melra, ku bieżnego wody. I)a,- 
lej iicbwaiuno nowa iop^aly za wodę pob iera
ną l>ez wodoTryierzy od  koni, powozów, autom o
bilów, ogiodów, oranzeryi itp. Zastrzeżono, że 
M agistrat m a opracow ać rozporządzenie, o b ja 
śniające zw łaszcza odnośnie do ogrodnictwa, 
ażeby wym iary te zbytnio nie obc lążały  lu d 
ności.
, Dotychczasowe opłaty za wodę pobieraną 
d la domowego użytku nie będą podwyższone 
l vow. dr. Butrar zastrzegł odnośnie do tej spra- 
wy, b y  jasno zostało w vstyl.izow.me, ze o p ła 
ty wodociągowe oblicza się od czynszu zasad t 
niczego a nie od czynszu efektywnego.

Tow. Mar^arkl żądał w yłączenia od op łat 
wodociągowy oh wózków ręcz u y cl V  taczek itp., 
co M agistral w osobnem  objaśnieniu  uwzględni.

Na wniosek p. Plsrożyńskiego. uchw alono 
w ybór dotychczasow ych delegatów  do związku' 
m iast.

Po referacie r. Hofliugera uchwalono Wy
dzierżaw ienie M inisterstw u robót publicznych 
folwarku Bednarowita o ooszarz" 52 morgów?, 
obok fabryki obróbki drzew a. Czynsz roczny 
ustanow iono ntski, po ćw ierć cctnara żyda od 
morga, ale za to po 25 lalach  fabryka przecho
dzi na w łasność m iasta. .

Na koniec wr mwśt wniosku r. Stan. Majew
skiego uchw alono dotacyę pó łto ra m iliona ma 
rek na akadem ię eksportow ą.

Na mm posiedzenie przed godz 10-tą zara-i 
kuięto.

Iraglczne zajście z powoda niesnasek nalżeńskicb.
Postrzelenia 3 kobiet. iedna zmarła

. Przedwoaorai po godz. 10 w nocy rozległy 
wołania w  ulicy Gródeckiej': wTrxynraj, ła- 

jy{> zamordował trzy kobiety" — a  uciekającego 
iPiszy rnę ścigało perę osób. Jeden z poste-*
Jakowych dopadł uciekającego i pocntawionicm 

nogi, powalił po na ziemię, przechodzący 
Stan. Hess, piekarz, dbpomogł do ubozwład 

bflętejpo, Odlcbraro przytrzym arem u rewo’
5-strzałowy i odp.ow-auoooo go ao komisa- 

policyjnego. ,
^. Dkaralo się, że ujętym był 42-letni Leon Ste- 

pirz^mależny db Stryja. m aszvi..sta kole- 
zamieszkały w  dom kaih kolejowych przy 

p‘3'r Gródeckiej J. 131. Strzałam i rewolwerowym 
on trzy kobiety, swe krewne, w tem te- 
sw ą śmiertelnie. 

je W śledztwie Sreczyńa zeznał, ze przyczyną 
złego pożycia małżeńskiego była teściową, 

jęwył Zaiaoowa, wMbwa po  konduktorze kole- 
*„ j, S ticzyna arzed1 13 laty poślubił jej Da- 
Itihy*1? Pauiinę. Twierdiz1 on, ze teściowa m iała 
^  który poprzednio był narzeczonym je-

, dlatego Steczvna iiabronił widywać się 
.e z teściową. Tżlatcgo też przeniósł s ;ę on 

^©wa i zabronił żonie,, pisać do swej ma
głą X' konferencyi. z księdżem żona przysię- 

2ervv*e wszelkie stosunki z macochą. Prze- 
p,tg. s*p jednak, że w 4 dni po przysiędze zona 
^ciąlV ln*° napisała uo niej liśt. Dosźło do rozej- 

małżeństwa, a  gdy żona urodziła dziew- 
\j\ n*e **z na I jej za swe dziecko^

% i e wrześniu z. r. "Stoczyncwa wniosła po- 
a sądu o separacyę, teściowa zaś zuska 
8o o pUrazę czc; i oszczerstwo. Stetzyna

ctiec i swe syna i córkę M ieczvstiwę, liczącą lat
7, umieścił na wychowaniu u Bronisławy Mrudyn 
przy ul. G.ód^rkiej 1. 33 za opłatą 28.000 mk. 
miesięcznie.

Dnia 26 bm. odbyła się rozprawa na skutek 
skargi jego teściowej w Sefocyi HI. W ieczorem 
,6teuzyna wrócił db domu. "Porwała g u  rozpacz 
jia wspamnieme, że cieku go ruina mnteiyalna. 
Posta.iowił wnec p*>gOQ!ziv. się z żoną, a gay 

'zgoda nie doidzie do  skutku — zastrzelić ją i so 
bie życie odfebrać.

U/dał się do teściowej, ale nie zastał wkiogo. 
Poszcuł więc dó szynku i wypił parę kieliszków 
wódki i udał się na schody ppa d-zwi stryrhowv.

Po goohiiie 10 w ilczor rodzina Zająców 
wTóciła  z teatru  db domu. Roman Zając, syn jego 
teściowej, nie chciał go w puścu do  mieszka n i, 
o widfeąc, że Stouzyna przemocą usiłuje wejść, 
■ldńł się po posterunkowego. W  przedpokoju zja- 
w iła się S tanisława Zaiąc, żona/ Romana, l:cząca 
lat 28. Wowiczas Stoczyiia paryłożył jej rewolwer 
do czoła, lecz ten nie wypalił. Ponuwny sirzał 
przestrzelił jej praw ą rękę i zat rasnął p ier=. Na 
odgłos strzału  wybiegła Józefa Zając i jej wy- 
chowanica 18 'etnia M arya Jóżkówna, Która swem 
cićłem zasłoniła Józefę przed strzałami. SWczy- 
na postrzelił Józefę w k rtań  — a  gdy ta zbiegła 
na H-gie p iętro  — wówczas szaleniec strzałem  
w skroń śmiertelnie zrani: sw ą teściowę. Zona 
jego ukryła się u sągiadów i to ją  urauowało od' 
śmierci. •»

Staczyna, słysząc hałas i krzyki mieszkańt>%w 
kamienicy, począł uciekać. Służąca Prugarów i 
dbzorezjmi łuowalowa biegły za nim, wołając, by

go pr2̂ ytrz> mano i one to spowodowany jego 
ujęcie. .  .

Lekarz dr. I.ów i lekarz pogotowia rat. dr. 
Gclewiez udzielili zranionym pomocy. Józera Z a
jąc, orzy%vieziona db szpitala, zmarła wczoraj 
zrana, zaś Józkowna znajduje się w  leczeniu 
szpitołnem.

Rodzina Zająców ubciązająoo zeznaje o spraw 
cy morderstwa. Dalsze .śledztwo w toku.

Święto 1 Maja na prowmcy;.
Komitet obw. P, P. S. we Lwowie wysyła 

referentów na ♦
zgromadzenia publiczne

do następujących m iejscow ości:
Bitkowa, iBorysławia, Czortkawa, Drohobycza, 

Jarosławia, Kałusza, Kcromyi, Krechowic, Sam 
bora, Skologo, Sniatyna, Stanisławowa, Stryja, 
Tui ki n. S ,  Wankowy i Żółkwi.

Referenci, którzy zgłosili się do wyjazdu i ci, 
którzy mieliby ochotę wyiechać na prowincyę 
zbiorą się dzisiaj w lokalu Ormiańska 2 II p 
o godz. 7 wieczorem celem om ówienia program u 
przemówień i pobrania legiiymacyi.

Z frćdcli feiałyah m uaynow skarb.
W  drugiej połowie grudnia 1921, zarządzi 

ła Izba Skarbowa w e Lwowie założenie ksiąg i 
Milicza*ue daniny najdalej do 6. stycznia b. r. 
P racę tę wykonali urzętfniey .skaruawi w przecią
gu 14 dni, praouiąc poza godzinami urzędowymi 
z natężeniem wszystkich sił.

W  myśl tego zarządzenia, m iała być urzędai- 
k im  wypiacoiia remuneracya zaraz po ukończenia 
pracy. Po miaaniu operatów, zarządziła Izba 
skarbowa na podstawie narządzenia M inistra skar 
pu, że Inspektoratom nie wolno icdbak asy g nu- 
•vać reiiumeracyi, albowiem  Minister sl-Arbu za 
strzegł sobie samemu asygrowanie renume racyi. 
Tem samem władłza skarbow a nie dotrzym ała zo
bowiązania, a funkcyTonaryusze slmrbowi, którzy 
przez trzy tygodnie mk ciężko pm jow an, zm u
szeni byli wiele tygodni czekoo. az p. m inister zde 
cydlował się na wyasygnowanie połowy renume 
ra,cji. Od .czasu jednak należności, aż  db wypłaty, 
niektóre towary nieproporeyotialnie poszły w gó 
rę. Podkreślić tu należy, że prace oktwo założenia 
i obliczania ksłąg pi-zyjmowa'1  tylko ci funkeyona 
rynsze, którzy byli w jak największej ęotrzebie, 
a niektórzy z nich z powodu przepracowania 
(praco rano w  biurze bez p»zerwy 18 godzin 
dziennie przez trzy tygodnie) i przeziębienia z a 
chorowali «ia influencę i zapaienie płuc.

Gdy drożyzna z każdym dniem stale wzrasta, 
a nale ma ctruga potowa^renum eracyi stale t r a 
ci na sile kupna, uprasza się w imieniu tych w szyst
kich skrzywdzonych ftmfccyooaryuszy proletarryu 
szy — żebraków, o  wyjednanie tą drogq u pana 
prezydenta ministrów.

V

l - s z ą  SCRYĘ „INDYJSKIEGO SZTYl E T U4

Wd wpływem lipazy
WYSW3ETLA PO RAZ OSTATNI 
28 b. m. KINOTEATR „PASAŻ".

Zc&cńćzenie (tontiresu Zer Zaipodoni
RZYM 27. kwietnia (Pal.). Stefani. Nu dzi- 

aiejszem posiedzeniu kongresu zawodowego Tho
m as oznajm ił że kongres zakończył swoje p ra 
cę. Delegaci odśpiewali „m iędzynarodów kę": \  

RZYM- 27. kwietni i (Pat-). M iędzynarodowy 
$ .kongres Związków7 zawodowych w Rzymie 
przyjął m iedzy mneini dwie uchw ały, p ierw szą 
w spraw ie utrzym ani i 8-godzinnego dniu p ra 
cy i Rugą w spraw ie u trzym ania zu w szelką 
cenę poLoju europejskiego.
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Szkodnik pańsfwowy im k@l@jnictisvie>
(SyivK)fkl p. Krzysztc 

Doszło cfc> naszej wbdomwicą że na skutek 
naszych artykułów, dąmaskującyefa obłudną dzia 
łafaoeć hitrh- patryoty Krzysztofowi cza, pflObd 
wał on w rozmaity sposób osłabić siłę wytoczo
nych przeciw niemu argumentów, posługując się 
p rzy ton  pyszałfaowatymi, a  nieprawdziwym1 fra
zesami.

I tak rzekomo nigdy nie był p. K. gorącym pa- 
tryotą au5łryadrim , me bronił tronu Habsburgów, 
a  nawet miał być przez K Stelle , prześladow a
nym?' i umieszczonym na liście proskndjowanych, 
a tylko upadek Austryi w *ronił go  przed k ry rr  
nałem, zaś inżynier Warcharowsk1’ ma b y ; rzeko 
mo w posiadaniu dokumentu, stv-: rdzajncc-go 
prześladowanie pana K. przez ru ą \  "packi.

Stw ierdzam y tedy pdnownie, i o jokiemś 
prze >iad rwa . p. K . przez ś. p. Uiustryp' mowy 
nte b jt t r  i fc-yó nie mogło, Do p. K  bardzo niedwu 
znacznie manifestował swój uhra patryotyzm au- 
sfcyadd, pobierając z a * to — nawiasem mówiąc 

podwójne dvery w Feldtransporile itung. Jak 
mógłby rząd austryncki „prześladować" o .o m i 
ka, który oświadczył nawet go:owość służenia 
za darmo, byle tylko móc otrzymać z lo ty  krzyż  
zduugi. A na to są świadkowie! Obojętne p rzy  
term jest, czy panu K . chodziło więcej o ,-.zło
ty", czy 'też o k rzyż. Dokument zaś będący w po- 
sia,Cm lNi  luż. V\’arćhafowskiego za w f.rn f wpraw
dzie nazwiska , niewygodnych" A ustry i' kolejarzy 
1 ty-h prośkrybowanyćh" wielu, ale hrn
kio wmśnie na liście p. :C, bc i być nic mogło,

fćwiczą część dalszy), 
o czem sam p. K. chyba najlepiej jest przeswiad 
czony. -

A jeżeli p. K. twierdzi dalej, że to nie on, 
tylko „żydzi" wracają z przestrzeni' objuczeni ple
cakami, to obrona ta, ma wielde „ormiański" 
charakter. Z tego miałoby wynikać, że skra o ktoś 
robi' świństwo to  r* jesnu wolno. 'Natomiast jesr 
wiatijmem, ze nikt tjYe ,'bagażu" ze sobą nie w o
zi z przestrzeni, jak p. K , wiedzą to wszyscy, żc 
podczas przewrotu listopadowego patrolował p. 
K. pilnie, a do stałego „uzbrojenia" jego prócz 
karabinu należały także... plecaki, może być, że 
wypctiuone... „etr.u.ućya"!

pyszałkowi ty ten pan ma też wielkie wyobra
żenie b  swojej nadzwyczajnej kwaillikacyi służbo
wej (jest p-zec/cz reT rontem „feS-bfietua"' ptrso- 
nalu), — a jako dowód przytacza, że Ministerstwo 
poruczvło jemu opracowanie przepisów szkole ■ 
nia persona!u.

W zaAsumiałości swojej rozumie p. K. 
że przecież skoro o i  właśnie jest na szkodę, sa
me! sprawy referentem szkolenia pen.onalu1, to 
rm usterstwo rifa mogto yowT. irzyć opr3oowa.«ią 
przepisów szkoknia np. porlyeiOA. dyrekcyj le nu, 
tylko z koniarz. ości musiało to oddać właśnie je
mu. M inisterstwł jest daleko i zapewne m”e vri&, 
co zacz jest p. K., a o jego oziamj aosci , roz 
bojowej" teraz -dfopińj:o się dowie. Postaramy się 
prze ustawia ,.TcwaUhivacye“ p. K w praw-dziwem 
oświetleniu. ‘

J> ca i i rozpraw .

MAŁŻEŃSTWO 2 PRZESZKODAMI.

(ROZMYŚLIŁ SIĘ PRZED SLtjBEM... -  DWU 
KROTNA lUCIECZKA. — ROZPR\W Ó).

< 1 v
Mąks Rubinstein, jubiler z W  .rszawy licz.

lat 27, ąawarł w roku 1921 we Lwowie znajomość 
z panną Dorą K. z .'odnajęć, a po.ieważ ouoje 
7 typa dli sobie oo gustu, posta-owili wspólnie 

'd rięw ziąć najbardziej ryafytoawny czyn w żv 
tu -'.dki-nm: pnh*ić ; Of; ./1 I.12 zaręczyny od 

bjefy mę u  rodziców Rubinsteina w. Piotrko-ńi.-:,' 
j u .. j*jin narzeczeni pt^ebywali wraz z rodziną 
, . L iry  przez kifiia tygodni w-s Lwowie Żadna 
en-nurka nie ę w zy u m u  h ' 'wówczas jasnego ho 
iyzo ltu -eh przyszłości.

Sialu się jeunak rze„z niespodziewana. Na 
3. diii przed oznaczonym terminem ślubu, 20. siew 
pnia, młoda para wyszła „im miasto"', by zmie
nić 150 c>larów ameryk., star.ovnr.cych własność 
pa .my młodej, a przeznaczonych na koszta skrom 
nego wesela Na ulicy R ubi:ist:ii wmówił swej 
towarzyszce, że musi sobie poprawić sukienkę. 
Podczas gdy narzeczona zajęta była poprawieniom 
garderołiy w toalecie jednej z kawiarń,

J

n a r z e c z o n y  z n i k ł ,
t

wraz z nim zaś z^iikły dolary, które ipiał przy 
•sobie.

Panna Dora m iała jednak szczęście w nic 
szczęściu, gdyż jeszcze tego samego dnia po pa 
ru gsdzi iann spotkała przypadkiem na ulicy me- 
wicrcegu kochanka. Przy tej sposobności zauw a
żyła, że pa i Maks miał na reku jej srebrną b ran
soletkę z zegarki,rm, miał także pakiet z malcryą 
na k.Tstyuni, „odjętą ze sklepi1 komisowego, jadzie 
ją panna Dera na kilka tygodni przedtem zdepono
wała celem sęa zwfaży.

Kubiistein miał niezbyt zachwyconą rmuę., 
znalazłszy się i iespodziame przed obliczem nh- 
rzeczwiej, tłumaczył się jednak, że poszedł zmie
nić (kotary z jak im , , esredniki:m, laóry  mu ofe
rował wyższą cenę; moieryę zaś odebrał zc skle
pu, gdyz ceny poszły w góię, wobec ezego lepiej 
W  sęf2* utxżą leszcse sK- wstrzymać.

A7 ciągu tej rozmowy narzeczeni przeoho 
dzili a cą Leg mów-. Rubinstein korzystając z te 
go, wmieszał się w  tłum ludzi i

u d o t n i l  s i ę  p o w t ó r n i e
panna Dora 7? J osiadła definitywnie na koszu . 
pocieszała się złożouem w policyi doniesieniem.

Dopiero w październiku z. r. policyą przy
trzymała Rući .isteina i. -osadziła go w aresztach, 
poczc.n sprawę o„ 'a  o  sądowi. Obwiniony thima 
czyi się w -iLdztwic, że w jstatuicj chwili 
nowił wy coś a ć sic z afery małżeńskie! na pewien 
czus z bardzo chwalebnych pobtKfek, był b a 
wi e ń  weneryczni.1 chory. Nic rniał wcale zamiaru 
przywłaszcz - ii i sobie zabranych rzeczy, za p ie
niądze uzyskane z wymiany d-narów Irupił różne 
-zeczy ć > wspólnego gospodarstwa, które po w y
leczę ru się *Iał zam iar z Dorą K. założyć

Trycimał karny, przed którym Rubinstein ód- 
powia-iał wczoraj źa zbrodnię sprzeniewierzenia 
nie dał jednak wiary nbro*ue obwinionego, zw łasz
cza, że eksporty** leka-ska nie potwierdziła jego 
zeznan. /.

Sprytnego donżua.ia uznano winnym zbro 
% z  8 18.3 u. k. i. skazano go na karę 6- m iesię
cznego ciężkiego więzienia, umorzoną już a resz
tem Jea zym, w obec,czego wypuszczono go na 
wolność. t

Oskarżony wyro* przyjął.
Jeśli aiżna sądzić z wzajemnego odnosze

nia się larzcczo ioj*i jej rodziny do obwinionego 
w  czasie ro z ,r iw '/  i po jej zanonczciiiu, to  w ta 
jem.i3 muzy p ^ d ą  wkrótce w niepamięć i kto 
wie, czy dwu k ic a ją c y c h  serc nic połączy wkrót 
ce węzeł małżćński'.

Rozprawie przewodniczył s. s. o MaKUchć 
oskarżał pprok. Rusin, om onę., Rubinsteina p?o-' 
wadził adw. dr. Józef Koch.

M i i !  itiep iytoDiowT we l i m
W m arcu roku 1991 otw orzyła Dyrokc ya O-1 

kręgu Skurbcrwego we Lwów ie inwalidzki sklrp 
tytoniowy w r Lwowie, z którego dorhód obia^ 
canym  by by ł n a  zapomogi d la inwalidów 1 
wdów.

Nie jest to hurtow nia tytoniow a juk innĄ 
ale sklep w kiórym  pojedyńeze Urzędy Pońć 
stwowe, jeb oddziały, rozmaite instotucye fi
nansow e, spółki handlow e i kooperatywy, ima
j ą  zaopanyw ar się d la  swoich członków vV 
wyroby tytoniowe li tylko n a  asygnaty, w ysta
wiano przez D yrektora Okręgu Skarbowego 1 
juzez Izbę Skarbow ą wc Lwowie. Sklep w ic1 
ten nie jest hurtow nią, k tó ra m ałym  trnfikantom 
wydaje wyroby tytoniowe a  Iz a  pośrednictwo 
bierze olbrzymi procent, ale sklep ten w łaści
wie jest rozdzielnikiem  przeznaczonego z góry' 
Koalyngrntu ty foniowegc> przez Dyrckcyę Skar- 
bu między zgłaszające się instytucyo t Urzędy, 
;l znikom a resztka morozdziclona ićlsie na  drob
na. sprzedaż, otllm vająr.ą się. codziennie, jnfc 
wwiad.Lzy ogonek jirzed sklepem  przez cały m'e- 
s in,c, „ nie jak w innych trafikach i hurtow niach, 
tylt o sporadycznie.

Skiep ten otrzym ał b a  o] zo m ałe,, niestosun- 
kowo clo inny cii hurtowni procentowe ‘"w-yma- 
crodzenia za prow adzenie tego interesu, bo z #  
ledwio^-półtom procent obrotu n a  koszta admb 
nistracyi, wy najem lokalu, zap ła tę  personalu t 
amort.v'zacyę włożonego kapitału  obrotowego, >'de 
za to sześć i pół procent obrotu oddaw ać mu
si na cel? zapomóg d la inwalidów, i wdów. .

Od 1. m ąrca  1981 do końca m arca 1922 
rozdztelono z dochodów tego sklepu pod kon
trolą i \\T<l(e rozdzielnika Dvrekcyi Skarbu na 
zapomogi dla inwalidów' i vdówr 16,538.222 Mfcp* 
90 f. .ktićra to sum a przez rok istn ienia tegó 

; skl°pu j 's t najwym ow niejszym  do\vod< m żywot
ności tego zakładu i n i.' dziw, że sum a ta jcs’ 
solą w o b i dla innych hurtow ników  i trafikan- 
tów, chcących przelać tę sum ę do własnych 
kieszeni i insccnimjącyCri w tym ceiu nagonkę n? 
te. instytucyę. W interesie cabgc> społeczeń
stwa leży rozszerzeni > agend tej instynucyp h° 

' kwoia  w ykazana dla wsparcia inw alidów  i ttedó'* 
jest tylkB drobną cząstką stosunkowo do d°‘ 
chodów innych hujtowmi.

Jakb jirz.ćlsi.nwici'de stowarzyszenia inw^* 
Ifdów zbadabśm y na m iejsca prow adzenia lei?0 
sklepu, ho jsko interesow ani w  rozdziale i>V 
sku d n  ieliśm y m o ć  dokładny obraz tego p*z°

' sięb io isiw a i po  zbadaniu w szechstronnom  pJfUj 
szliśmy do przeklinania, żn taki w łaśnie spo?0 
sprzedaże, jaki zaprow adził ne tym  sklepie D t0’ 
l r o w- m  Dyrektor Okręgu Skarlrowego tYP- l ° r* 
kascli-Kocb, jn?t jodynie racyonainu, n i i i ^ J  

J żliw ia nadużycia puszczania na pase^ w-yrobo' 
M m io w y cb  i p rzysparza sumy tak w to u K  J:l. 
wykazaliśmy- n a  wspąrcio dla inwalidów 
wdów. .

Nioch w iąe nam  wolno będzie na  tom ,riIfd 
Sr u w yrazić w imieniu inwaMflfiw nasze sordcc* 
ue podziękow anie Izbie Skarbowej i Dyrekc,^ 
Okj-ogu Skarbowego za unicliom ienie tej to |! 
tury-i, a tnatuy niepłunną nadzieję że 
no msiancy rządowe pój la t °nm sklepów1 
rękę, udziela jąc •mu,  wi< kszej *iloś< i 
tvfon.iowvcli tak, by procent na zapomogi ,n ^  
w zrastać a sklep rozwijać się ku poż^tkó' 
inwal idów.
K. B Wyszyński, *skr. Prfii3 sner, prze^ 

Mucha, skarbnik

PRZED POSIEDZENIEM RADY NAJWV2SZEJ.
PARYŻ, 27. 4 (Pat.). Agenzya Havara da 

nosi z Londynu: Potw ierdza się wiadomość, że 
L. G ejrge ma zemi-r  ‘-'.uprocoiować ofieyainie 
zwomnie do Geiui Ra d /  najwyższej dia omówie
nia traktatu rosyjsko - raem eacldego poa Kątem 
widzem, craktalu wer^iPkicgo.

r£id-

JComunifotiy.
POLSKIE TOWARZYSTWO FILOZOF1̂

NE- W  sobotę, d-.iia 29 bm odhiedzie się o 8 
8 wieczór w Sfmi w y u m  filuzoficznen 25 ^
siedzenie naukowo, na którem prof dr.  R>- 
Gansz-niec wygi isi odczyt p. *• ,;H .s'orycJ 
nowisko Pitagorejczyków i orfików * ^

X „ŻYCIE", ZWIĄZEK POLSKIEJ ^  ó:. 
DZIEŻY AK AC. urządza w sobotę 29 Ipn. » -  % 
6 wiecz. w lokalu org. krawców, Ornućns ,j. 

j TI. pu, zehrabie z porządkiem dziennym: 1 e zja- 
udział w iwięcie ronotoLczem; 2) O b e s u  ge. 
zdu nd:odzieży sacyaiist. w W arszaw % -0cy3'
ferut kul. Kuźmińskiego: O  pojząik^ach 
■om w Puiace. Obecnost wiszysteuE 

I ohowiązLowtu
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Pro?̂  s!ę p -̂fcoiBći Najtańsze żiUiiłi zakupu w msga^nie — c się przekcnai
ł  wumimM. ł w © w ,  r Y h e k  n
Olbrzymi wybór potocli damskich od 275 Mp.,
kości po 875 Mp.. R eformy czarn e i k o lorow e w najlepszym  gatunku po 750 Mp., 'łz iec in n t bSO Mp. — U ziecinnt czapecz«l 
jed w a b n e  l.UOO M p  —  D am skie chusteczki pól tuz 1 UU9 M p . .  m ęskie p ó ł  tuz 1 7 0 0  Mp. —  ^ ł i s K ł !  n j f W *  s k ó r z a n y c h  l o r e S f P k .  
J ed w ab n e kraw aty w ied eń sk ie . N ajw ykw in tn iejsza  b ie lizna  dam ska i n ięsaa  po cenach fabrycznych . — Uwaga na firmę i Nr. domu.

S p raw y p arty jn e .

* RADA ROBOTNICZA P. P. S. W  BORYSŁA 
W lu ztoóadam ia, żc w  niedzielę dnia 30. kwie- 
tn‘a 1922 r. o godiz. 10 rano, odbędzie się w Bory
sławiu W a l n e  Z g r o m a d z e n i e  członków P- 
f*. S,. W stęp na salę tylko za okazaniem nowych 
Ipgitymaeyi partyjnych.

W ymiana starych legitymacyf na nowe odby 
sie w lokalu Domu I uoowego w a :edz-ele od 

10 rano db 2 popon it tow. Debmiaty, w środę od 
fc. 5 — 8, u tow. Bujakowskiego, w suboię od g. 
6 —  8 u  tow. Liwosza. — 3

Pawzecfiay sfrejii Jednp̂ r.iowy w ?>ugłę6!u Dątoskieni

g ry p it iw r in n m in i.  n
ę o g ł o s z e n i a . Ł

SOSNOWIEC, 25, kwietnia. W dniu, dzisiej 
szYm od samego rana w oaiem Zagłębiu Dą
browskim i w ybucd str?jk powszechny jCdmodnio 
wy, jako m auifestacya przoci'vto zakusom na u- 
stawę o  8-godż. d  iiu' pracy, przeciwko lekcewa
żeniu przez kapitalistów słusznych .tądian ekono
micznych górników Zagłębia, oraz przeciwno za 
graża iącym życiu górników warunkom pracy w 
kopalniach, których ofiara w łobotę dnia 22 bm.

padło 5 -ciii górników z powodu wybuchu ma- 
taryałów strzelniczych n a  k.ypolni . W  x to r ‘ w M i-  
lowioadh.

Do strejku dżisiejszegu p rzystąp iły ^wszyst- 
kie lopalnie i  fabryki. Imponujący awymi ro im ia  
ram i strejk mą przebieg zupełnie spakoiny. Je
dnocześnie p rzy  olbrzym im  udziale stresujących  
robotników oduywa się pogrzeb 5 -ciu o fia r wy
buchu w  kopalni „ W ik to r" .

Pnwdtiwe kauczukowe obcasy
F S Ł l i n  — R H O C Z I I R .

f iu  6ALłC\l iAWDBflfEJ II DLA G łllC łT  WSCHOMIŁJ 

KRAXÓW, LIE!ł8WSZCZYZVA S II LWÓW, ZOŁklEWSKA 17. 

DLA POZNAŃSKIEGO I POMORZA,

P0ZNAŃ STRUSIA 9.

|LA MECHANIKA do sprzedan ia  części row erow e, 
'  szrubsztak , na jróżnorodnie jsze  przyrządy oraz

O 50 p rocen t  taniej jak 
wszędzie wykonuje k o

s ly „,„y. płaszcze. F ł ł c K  “ S o t w *  «
T y l k o  d l a  P a r !
styumy, płaszcze, 
suknie  snecyalista

O DBĄM chłopca poduczo neg o  do terminu szewskiego 
z catem  utrzyjnanierrt w dnbre  lęcc  ew entualn ie  

do p łac ę  w miejscu iub nu prowincje. W iadom ość w Biu
rze Sctierera Pasaż Hausniana.

P o ło ż n a  P E T U Ł S K f l
p o le c a  s t ę  Jak ó  ZDOLNA I PRAKTYCZNA AKU
SZERKA ul.  G ró d e c k a  2o , ' l .  p  g a n e k  n a  lew o. '

c h o r o b y  -
D r .  F R I S C h  u l f c a  W a ł o w a  11/

D r .  i l n n a  K o g u f o w a
ordyimje w chorobach skórnych i wenerycznych 

od 3 - 4  poo ul S Y K S T U S K * 43 I. p.

5 Ubrania męskie po 12.500,16.000,18.509 i 26.000 Mk. g 

5 t J a ^ l a n y  18.000. 2 5 .0 0 0  M p. I wyżej J
; — —  s p r z e d a j e  | = =  g

W0 W5KI ZWIĄZEK KOHFEKCYdNY f
L w ów , ui. B lach arska  1. 8. g

U w a g a !

Ł
K o n fek cy a  w y k o n a n a  w e w ła sn y c h  w a r s z t a -  g
sach w e d łu g  n a jn o w s z e g o  k ro ju  i f a s o n u  a

NIE O D R ZU C A J • 
e A Q E G O  '(APF.LUS74 \

x  /

* 0  «
FABRYKI Ń

w
•  5

O G Ł O S Z E N IE .
XVI. Z i YCZAJNE

Walne Zgromadzanie
CZŁONKÓW TOWARZYSTWA  
SPOŻYWCZEGO KOLEJARZY

„US£G%ĘOiWS>Ć“ ,

ZAREJ. z  o g r  p o r ę k ą  w  s t r y j u ,
ODBĘDZIE SIĘ 

w sobotę dnia 13-go maja 1922 o godzinie 15-tej 
(3*ciej) po południu w sali „Czytelni Kolejowej ' 

przy ul. SienKiewieza
Z NASTĘPUJĄCYM PO RZĄ DK IEM  DZIENNYM

1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego 
Zgromadzenia

2. Sprawozdanie Zarządu z czynności i rachunków 
za rok 1921.

3. Sprawozdanie komisyi kontrolujące* z wnioskiem 
o udzielenie ustępującemu Zarządowi absoluto- 
ryum

4 Rozdział czystego zysku
5. Wybór Zarządu^  Rady Nadzorczej.
6. Zmiana statutu. *
ó. Wnioski i interpelacye członków.

ZAKZĄI) :

L. O s t a f i ń s k i  W . P i o t r o w s k i .
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1 U b r z n ia  m ę s k i e ,  c h ł o p i ę c e  i  s p o r t o w e
c v ) « a  o k a z y j n a

B u c i l C i  m ę s & i e  i  d a m s f r i e  o r a z  b i e l i z n a  —  już n ad szed ł św ieży  transport a  m ia n o w ic ie :
Czarna I granatowa ubrania męskie do *ilura i słranacir . .
Ubrania z bardzo dobrej materji i tindatYów dobrzr zrobiona 
Ubrania sportowe bardzo e lo g a n c k ir  ..........................................
Ubrania cajgowo, wyborny gatunek, dobra na w i e ś .................................................
Ubrrnza chłopięca i dziecinne w roam aitych Kolorsth, gatunłfach i wielKośriach począwszy od
B u c ik i męskie o o zc a lf s z y te  —  to w a r  aay ru n ic z n y  w  cenie  ............................. .....
Maszty damskie „ —  » , .............................................
M eszty  dam akio szewro —  * „ „    .

M n .  1 5  0 0 0  

„ 1 5 0 0 0

„ 1 6 . 0 0 0  

6.000
2  5  10* 

9 0 0 0  

7  2 0 0  

7 5 0 0

Wiciki wyfcor e le g a n ck ich  ubrań po cenach fabrycznych. —  T ow ary te sprzedaje  s ie  ty lko  pojedynczo w  loka lu

j U H t f E R S i n n r *  l o s  i m  i a u r b r d a  5 , 1. i i .  i d  I M .

.Dr. REGINA RElCflEftSTElN-NABŁOWAftvn
ordynuje w chorobach fko rnych  I wenerycznych dla  

Kobiet od 8 —9 i o d  2 —4 popol, 
p ' a <  ł l a - l i e l Ł i  7  (nad kawiarnią Centralną).

— -  — —— —— — —  —  —  —  —
W y sz e d ł z druku I* W y sz e d ł z druku!

M m  C ii K s m ż E K
an tyk  w arycm yoh  okazyjnych. Przeszło 
lO O O  p o w ie ś c i  przeważnie w hui idiu 
księgarskim  w yczerpanych. W dodutku 
dzieła zbiorowe, ozdobne i rzadkie, 
wreszcie katalożek s /tu k  dla teatrów  ama.  
torskich Olfhzja d la grających na forte
pianie. Cena katalogu Mp. 81) nadsyłać 
można w znaczkach pocztowych — —

K s i ę g a r n i a  m . k ,  K i l B I & H
lamie, al Htilartgo 4. Prcszę pswefać sie ca

Rok założenia 1681.

j f i l o j z y  $ {u b t\e r
S ysów , T(ynek 3 8

p o l e c a
%

:: farby, oliwy, :: wyroby v. artykuły
smary, benzynę, szczntkarskic gospodarcze. 

w s r a s K a n ag g g m z

SAńflDROD^E SPAWANIE DETALI
w ykonują :  M echan. W a r 1 ta ty  ś l u s a r s k i e  Spo tu .  
A k cy jne j  d la  p r z e m y s łu  b u d o w l .  dawni el

i .  L E W IŃ S K I L Y O W ,  UL. P i l T O G t I E b B  5 8 .

K ft iF E L ilS Z E m ę s t i e .  d a  mskie, d z ie -  
c in f e v/ w ie lk im  w y b o 

rze  po n isk ich  c e n a c h .  — K I O S K  (Kapeluszy)
pl.  św. D u c h a  o b o k  k o śc io ła  0 0 .  J e z u i tó w

T  W  O R Z  Y J  A X S  R I  S K  A.
O d n o w ^ n i e  s t a ry c h  p rz y jm u je  s k ł a d n ic a  ulica 
K o ś c i e l n a  1. 8 (g m ach  Izby ręk o d z ie ln ic z e j ) .

S z t u c £ 3i e  n o g i  i  r ę c e
a p a ra ty  I g o r s e ty  o r to p e d y e z u e ,  s z c z u d ła ,  
o p a s k i  b r z u s z n e  i p rz e p u k l in o w e ,  prosto* 
t r z y m a c z e  i in s t ru m e n ty  c h i r u rg ic z n e  p o 
le c a ją  w ła s n e g o  w y ro b u  ---^ = x =  js=

l  l e i E i n  i i  I I I b
w d a ,  6 % 0 Q E c m  2 9

r j  ,r, » V .  J k

i r n S J  B  S S ?  kauczukowe i metalowe 
■£> X .ia if iC I  . ^  C t wykonuje n a j t a n i e j

r j t w i  i .  C o l d n e j e r  L m .

C z y ś ć  o b a w i e  K o n i c z y n k a
^oznańslire ZaKłądy Chemiczne Kazimierz Chmielewski T. A. Poznan-Główna

, i

*  «

Tltiądzynaropowe Tłandiówe i  Trzemysibwe Vowarźirsfwo'}
» 1 ~~ " "  -. -■

, ] S f t a  z  o g r  o ć v . w e  L iw  u  w re.
'  ** ___

\lrefefon C w Ó lO \ iz l TudfesLrego "Ś$ v

* * /  * '  .

'  1

k* Tłómpfefne urządzenia młynów i  tarta fióiu. ^
A

Orygmafna g z a ^ s z w a j c a r  s k a  mar fi i  rReiff~Trancfi.) 1

!  ;  ~  '

U ■
•

/
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\  ✓ Ą

Z-stępc*  e u a e łn e g o  redaJtzoR . i re d a k to r  o d p o w ied z ia ln y  J a I n  S Z C Z Y k E K , — D ru k ie m  A iiu r a  O o k la m a a  w e  L w ow ie , u k  S y k s t u s u L f i .


